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W IESZCZEN IE  R Z Ą D O W E .

U rząd M unicypalny M iasta  Stołecznego 
'  P Tai szawy.

Wyczytawszy w Nr ze 118Kuryera War- 
szawskiego z daty 19 b. ni. iż Po#sessya 
Nro 1713 Łitt. B. w Aleach położona., z 
domem mass i w murowanym ieszcze nieu- 
konczonym, iest z wolney ręki do sprze
dania, ostrzega Konkurentów do nabycia 
tt<yże Possesyi, iż teraźnieyszy Właściciel, 
na mocy rozporządzeń wyższey Władzy  
uzyskał pożyczkę z funduszu Publicznego 
w Summie Zip. 10,000, wyraźnie Złotych  
Dziesięć tys ięcy t na wymurowanie powy- 
że'y rzeczonego domu, którą dla niezałc- 
żenią dotąd Księgi wieczystey hypoteczney, 
tymczasowo Aktem Urzędowym przed Be- 
ientem Rudnickim w dniu 21 Sierpnia r. 
1824 spisanym, na Possessyi swey w mo
wie będijcey zabespieczył. Z tego więc 
powodu, gdy dla braku Księgi wieczystey 
Stan hypoteczny Possessyi Nro 1713 Litt. 
B. iawnym bydź niemoże, Urząd Municy- 
palny, na zasadzie powyżey powołanego 
Aktu i niniejszego ostrzeżenia , Gruntu ie- 
dynie i Domu murowanego te'yże Posses
syi trzymając s ię ,  zwrotu udzieloney po- 
zyczki Publicnne'y od nabywcy drogą pro
stej Exekucyi Administracyyney dopomi
nać się będzie.

w Warszawie dnia 20 Maia 1825.
Radca Stanu Prezydent 

y y o yd a .
Sekretarz Jeneralny 

G. iacholkowskL

W a r s z a w a .

-N’ PAN po wrócił dnia wczofayszego 
nad wieczorem do Warszawy.

ant z Frankfurtu — Zurhoren Ludwik kupiec 
z Lipska — X. Marcissewski Biskup r. Seyn 
-1-  Kaczyński Edward Hr. 7. Poznania —  Ma 
lachowska Anna Kasztelanowa z Końskich — 
Dulski Andrzey Stan.sta l  Sokoli góry —  Erlcs 
Karol , Szlachcic Angielski z Wiednia —  Ekelt 
August kupiec z Wilna — Rossi Józef Szlachcic 
Aiigielski z AYiednia.

f f  Y1ECHA L I  ( dn i a  a i  i 22  Maja ) 
Skarbek Józef Hr. do Kujaw — Cielecki Onu 

fry poseł do Miedniewic —  Wołowski Franci
szek Obyw. do Otwocka — Walewska Jadwiga 
Hr. do Rolnik — X. J ózef Gorczyński Kanonik' 
do Liwa —  Gruszecki Kasper Sędzia Appella 
ryyny do Kielc —  Kuczkowski Piotr Nadworny 
Radca do Góry — Niesiołoski Hr. do Opola 
— Tschoppe Radca Tayny do Berlina — L u 
biński Adam Sędzia do Kozłowa —  Ledócho- 
wski Jan Poseł do Helenowa.

W  Paryżu wyszedł teraz z druku « Wy-

bór dzieł Króla Stanisława Leszczyńskiego  ■< 
< Oeuvres qhoisies de Stanislas, roi de Po-
loj  gne)  z wiadomością historyczną o życiu 

Przez Panią de S a in t-O u c n ,  To

s S i ta l ło łu iu  ]l Maja

—  Jenerał Porucznik Baron Boye, Inspe
ktor pierwsze'y dywizyi piechoty, na pro
śbę swoię otrzymał uwolnienie od służby  
Szwedzkie'y.
—  Samobóystwa pomnażają się tu w spo

sobie przerażającym, i smutne daią Wy
obrażenie stanu w iakim się w ogólności 
religia znajdować może.

ł Kcrlina 17 Maia

-Ł— N. Królowa Niderlandzka, z J. K. M.
Xiężniczką Maryanną przybyły tu dnia 
dzisiej szego; również i Niderlandzki Mi
nister Spraw zagranicznych Hrabia Ileede.

—  Brat Króla Jmci Xiąże W ilh e lm  po
wrócił tuzMoguncyi.
—  Mówią iż zawartą została umowa z Je

nerałem Congreve w czasie iego ostatnie
go pobytu, względem oświecania gazem ley  
stolicy.

czta ( Mail i Courier) która prócz listów^ 
czterech podróżnych zabierać będzie mógła. 
Listy dawrtiey na tym trakcie sifedmiü dni 
potrzebuiące, w pięciu dochodzić będą z 
Wiednia do Frankfurtu. W tymże samym 
czasie maią bydź Naprowadzone podobneż 
pocżty między Lipskiem a Berlinem, a 
zwolna i na wszystkich głównych trak
tach niemieckich. Administracja poczt 
Xięcia Taxis każe teraz wszystkie wozy ná 
wzór francuzkich budować w Strasburgu,* 
zaletą ich bydź ma lekkość > trwałość i 
wygoda¿

m ie-

Mona ryC inam ‘ * FaC SÍmÍle P‘Sma teS° 

— Jeż,
-hy. Cena 7 iranków. 

i y  ¡ak^j* ^°^0{la tak do wieczora posłu-
________  te'y chwili, przeiażdżka dzisiev-sza na ojp? i » *  i /
, , . anr ,  będzje tak świetna iak od 
bardzo wieł,, , . ,  . , ,, lat nie była.
"— Trawa świw.° i i’ ’«/.o k o s z o n a  z n a y d u ie  sie  

'w k a ż d y m  czas iP a  j  • jc. , . J ,e <lo sp r z e d a n ia  w o g r o d z ie
boskim;— ^owięriyio1 câ^jec się można u Ogro-

P R Z Y IE C H A ll\ lnia at i „  Maja) 

Hadoszewski Pr. zes z Ka];5M _  Chodoire Jó- 
Bar° n 1  -  FUzner Ernest Negocy-

z Frankfurtu 13 Maia

— Dnia 21 Kwietnia Seym związku nie
mieckiego odrzucił iednozgodnie petycyą  
kollegium Frankfurskich adwokatów, prze
ciwko postanowieniu senatu tego wolnego 
miasta, które dozwala star.ozakonnym do
pełniać obowiązków sądowego obrońcy. 
Seym oparł swoie odrzucenie w tym przed
miocie na te'm , że powyższe postanowie
n ie ,  zasadzające się na 7mym artykule 
aktu konstytucyi, wydanem było  przez w ła
ściwą władzę.

— W Niemczech udoskonalają się poczty 
coraz bardzie'y. Od dnia 1. Czerwca w 
moc umowy przez Admistracyą poczt Król. 
Bawarskiego i Ces. Austryackiego zawar. 
tey , zaprowadzona będzie między Wie
dniem a Frankfurtem spieszna wozowa po

* Londynu 6 M#j«

— Pokazuie się że wieść o niezmierne'ni 
mnóstwie Banknotów w kurs puszczonych 
była przesadzona; owszem Dyrektorowie 
banku Angielskiego oświadczyli, że widzą 
potrzebę pomnożenia liczby tych papierów^ 
i że wywóz złota żadney im nie sprawia 
obawy.
—  Podług wykazu przedłożonego przez 

Admiralicyą Izbie niższęy spuszczono a 
warsztatu od 1. Stycznia 1813. r. 68 lini
owy ch okrętów i fregatt mających w ogó
le 3886 armat, 6 szalup ^liczba armat nie
wskazana), 37 brygów z 378 armatami, 4 
bombardyerskie statki, 4 kultry, 7 prze
wozowych statków , 3 jachty i 2 inne o- 
kręty.

— Podług odebrany ch,w iadomości z Ban
ka , stolica M u n to k , została dnia 6 z< 
m. przez pożar w perzynę obróconą. Przy 
naywiększem usiłowaniu ledwie zdołano 
ocalić rządowe magazyny i kilka domów. 
Tak zagraniczni iako i chińscy mieszkań- 
ce są przez to nieszczęście w riaywiększey 
nędzy pogrążeni.

—  Zdaie się że Jenerał Santona., dowódz* 
ca w Jucatan, zamyśla ogłosić się tamże nie
podległym. Mówią w gazetach o woyskach 
wysłanych przeciwko niemu. Podeyrźli- 
wi ludzie mniemają iż to iest obrot aby 
też woyska zbliżyć do wyspy K uby, dla 
doświadczenia czyli sir tam co przedsię wziąć 
nieuda.

—  Dnia 23 Kwietnia odbył się tu nie po
spolity obrządek weselny. P. Henryk Tow- 
ton, autor kilku dzieł o moralności-, mają
cy lat 95 ożenił się z Panna Calton  mają
cą lot 47 ; podpisuiąc kontrakt rzekł do 
nie'y: iż okazał przez lat 74 że iest dobrym 
mężem i w tym drugjem małżeństwie u- 
trzyma swoię sławę. ( E t.)

— Wyrachowano koszta wybudowania 
drogi żelaznćy, z Londynu do Manchester 
i Liverpool nn 12,000f.s. ^300,000 frank. )f 
na milę, około 800,000 franków na milę 
franenzką których 25 czyni stopień jeo-
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graficzny. Drogi te będą szerokie na 60 
stóp angielskich.

— Lubo żaden statek nie przybył z  Bu
enos -A y res ,  odebraliśmy iednak wiado
mości z te j  części świata, przez podró
żnego, który płynąc na okręcie Rossyy- 
skim do Amsterdamu przeznaczonym, wy
lądował na wyspę Wight. Wiadomości 
te dochodzą do 6 Lutego, to iest do epo
ki , w której chociaż wszystko było spo
k o j n e ,  ważnych przecież spodziewano się 
wypadków. W rzeczy same'y, Rzeczpospo
lita zdawała się by d i  ustaloną , Ucz czy
niono przygotowania woienne przeciw Pa
raguay , gdzie rząd podniecony przez na
czelnika swego Doktora Francia  dopuścił 
się kilku niesłychanie oburzaiących czynów., 
Paraguay czy kowie mieli 15,000 woyska 
wybornie uzbrojonego , lecz źle ćwiczone
go , a przeto nie można się spodziewać a- 
by się wojsku Rzeczypospolitej oprzeć po
trafiły. Doktor Francia  wszelkie przed
stawienie ze strony rządów amerykańskich 
o drzucił , i ciągle kray zamknięty trzyma 
dla cudzoziemców.

Stolica zapełniona iest zakładami han- 
dlowemi Europeyczyków. Anglicy prze
chodzą wszystkich co do liczby iako też 
i zamożności ; lecz nie są lubieni od mie
szkańców' ; Francuzi i Niemcy więcey zy- 
skuią przychylności. Wszyscy modniarze 
są Francuzi, podobnież iak kucharze, o- 
berżyści i iubilerowie. Inleressa skarbowe 
poruczone są P. W ild ,  byłemu bankierowi 
Londyńskiemu , który tam oddawna osiadł 
i wielki ma wpływ na obywateli. W ła
dze tamteysze ułatwiają emigracye Euro
peyczyków a nadewszystko Niemców. 
Ułatwiają osadnikom wszetkiemi sposoba
mi zakładanie osad rolniczych i zakładów 
przemysłowych. Dobry kucharz, woźtu- 
oa , lokay, biorą na miesiąc po 160 fr. 
płacy i żywność. Artykuły żywności są 
nadzwyczay tanie; (*) Krowa kosztuie 
40 fr. (złp. 64) wieprz 5 Ir. (8 z łp j ,  reszta 
w tym samym stosunku.

Traktat handlowy z Anglią zawarty 
został na podstawie wzaiemnie równych 
korzyści. Ratyfikacja iego wymieniona 
została na publiczne'm posłuchaniu które 
P. P arish, Konsul Jeneralny Króla JMC. 
W. Brytanii, miał u P. L as H er as Na
czelnika Rządu.
— Odebraliśmy także doniesienia z Rio- 

Janeiro , z ostatnich dni Stycznia. Powsta
ło  tum niejakie zamieszanie w skutek 
rozbroieniu pułku niemieckiego , który bu
dził zazdrość Brazylczyków. Żołnierze 
niemieccy wzięli się do broni i zamordo
wali kilku oficerów kraiowych. _  Cesarz 
zdawał się bardzo skłonnym do zniesie
nia systematu konstytucyynego. Cesarzo
wą powszechnie uwielbiają w kraiu, iest 
ona łagodna, miłosierna, opiekunka wszyst
kich nieszczęśliwych. Częstokroć sprzeda- 
ie kleynoty na wsparcie cierpiących niedo
statek.

Biega w Ameryce pogłoska o bliskie'y 
wyprawie Boliwara przeciw Hawannie. Nie- 
spokoyni z wyspy Kuba są wr iawneykor- 
respondencyi z rządem Kolumbiyskim , a 
władze Króleskie zdaią s:ę nie mieć dosyć 
mocy dla wstrzymania burzy, grożącej te'y 
wspaniałej osadzie.

Osoba od ktore'y powzięliśmy te szcze
gó ły  , zaymowała znakomitą posadę w ie- 
dne'm z Państw Europejskich, zna ona do
statecznie Amerykę, mówi o ie j  sprawach 
bez nienawiści i przesądu. Zaręczamy więc

{?) Ten stosunek wzięty do cen angtclikich.

za te doniesienia, które z ważne'y przy
czyny dziennikom Angielskim udzielone 
zostały. (  D r. bl.J

(Dokończenie dyskussyi nad uposaże
niem duchowieństwa katolickiego.)

Pan Peel powstał i zaczął od te j  uwa
gi , że członkowie stron obu zgadzaią się 
iż teraźniejsza kwestya iest odosobniona,
i można zastanawiać się nad nią bez wzglę
du na żadną inną. Zasada , rzekł mówca, 
wskazuiąca ograniczenia cywilne tym któ
rzy się oddzielaią od religii stanu, może 
bydź prawdziwa lub mylna. W te'y chwili 
rozbierać ie'y nie b ęd ę; nie objawię zdania 
któreby stronnikom wyzwolenia dało po
wód do rozpraw w tym przedmiocie. P y 
tanie obecne opiera się na względach zu
pełnie oddzielnych i może bydź rozstrzą- 
sane nie zalegle od wyzwolenia Katolików.«

,,lzba rozbiera teraz czyli przystoi aby 
naród utrzymywał, i podniecał że tak po
wiem, zdania religiyne tych , dla których 
uposażenie iest proiektowane'm.“

Pan Peel mniema « że lepie'y byłoby do 
następnego posiedzenia tę rzecz odłożyć; 
wtenczas z wielu przyczyn sposobnieysza 
byłaby pora. Umysły są teraz’ wzburzo
ne. Jeżeli proiekt wyzwolenia przejdzie  
na teraźnieysze'm posiedzeniu , w roku przy
szłym i parlament i naród i. zimnieyszą 
krwią i z mnieyszą liczbą przesądów do 
narady przystąpią. Nie ma ważnieyszey 
rzeczy nad ustanowienie stosunku pomię
dzy kościołem katolickim i panuiącym. 
Żądaią rocznego uposażenia dla ducho
wieństwa katolickiego, lecz izba nie po
wzięła zawiadomień potrzebnych do są
dzenia w tey sprawie. Nie znamy ża
dnych szczegółów środka który ma na 
celu uposażenie duchowieństwa, zawsze na
wet po tern uposażeniu niezależącego od 
rządu; czy liż kościół katolicki w iakim- 
kolwiek kraiu odbiera uposażenie a nie za
leży od niego ? Lecz ozwie się kto że 
Anglia stanowi wyiątek od tego prawidła; 
ia ■ tak nie myślę. Sprzeciwiaią się te
mu instytucye kruiowe ; wypłata 250,000 
1. st. duchowieństwu nad którem żadnej 
władzy rząd mieć nie będzie, sprzeciwia 
się bez wątpienia zasadom konstytucyi.»

P. Peel oświadcza w że nie żąda aby 
Kroi miał wpływ bezpośredni na ducho
wieństwo katolickie, w celu powiększenia 
władzy króleskie'y; mówi o tern iedynie 
dla wykazania iak ten środek ważnym» 
iest co do polityki i iak trudno pogodzić go 
z zasadami konstytucji angielskiej. Izba 
bez wątpienia może roztrząsać czy rząd 
powinien obmyślić utrzymanie ducho
wieństwa katolickiego, iuz to w ten spo
sób iak utrzymuie w Szkocji ducho
wieństwo protestanckie i prezbyteralne , 
iuz podług prawideł podanych przez szla
chetnego lorda. Lecz w każdym razie 
spodziewać się należy że izba pierwej in- 
tormacyi zasiągme. »

u Usuwaiąc dowody teologiczne, prawo
dawstwo , leżeli uposażenie przysądzone 
będzie, powinno zmienić zasadnicze arty
kuły religii protestanckiej . W istocie by
łaby to znaczna niestosowność żądać aby 
członkowie zwyczajną wjkonywah przy
sięgę, głosowa Wszy za uposażeniem 25U,000 
1’, st. dla kościoła katolickiego. {SłuchuycieJ 
Żądaią z politycznych powodów abj ducho
wieństwo katolickie edukowało się za gra
nicą ; summa zaś przysądzona na koile- 
gium w Maynoth opiera się na powodach 
zupełnie przeciwnych tym któremi te ra -  
źnieyszy wniosek popiefaią. »

« Oprócz tego środek ten bjrłb y  skute
cznym o tyle tylko, o ileby Papież ustą
p ił  swego prawa inwestytury. Czyliż izba 
zezwoliłaby na opłacanie osób wyłącznie 
mianowanych przez Papieża ?”

P. Peel zakończył swoię mowę» żaląc 
się że z takim pośpiechem usiłowano sk ło
nić izbę do przyjęcia tego środka nie roz- 
ważywszy pierwej wszystkich iego skut
ków. Ut.rzjmuie że ten środek wyniesie 
katolików nad dyssjrdentów, co, iak mówi, 
sprzeciwia się zasadom rewolucyi 1688. 
Jednakże przydaie że w razie gdjby bill 
wyzwolenia przeszedł w izbach nie wie 
czyliby trwał swoim oporze.”

P. W y n n  mniema że «środek którym się 
Izba zaymuie należy do wysokiej polityki; 
że przyjęcie iego usunęło niektóre zawa
dy tamujące postęp drugiego bilu w obu 
Izbach. Jego zdanie opiera się na zdaniu 
dwóch wielkich Ministrów P. P itt i Lorda 
Londonderry. «

« P. Pitt rzekł przed dwudziestą laty, że 
uposażenie duchowieństwa* iest iedjneui 
zaręczeniem które Izba mieć może w ra
zie ieżeli przystanie na wyzwolenie Kato
lików. «

«Mniema że naylepsze'm zaręczeniem nie 
iest pewność, iż Katolicy nie maią zasad 
przeciwnych porządkowi towarzyskiemu, 
lecz środek prawodawczy któryby Xiędza  
katolickiego uczynił ogniwem między rzą
dem i Katolikami. «

«Przyzwoitą byłoby rzeczą aby uznano 
że Papież nie może cudzoziemców miano
wać na Biskupstwa. «

« Chociaż duchówieńslwo katolickie o- 
trzymawszy uposażenie powinno wyrzec 
się części składek które teraz pobiera. ie- 
dnakże nie można żądać aby się zrzekło 
dochodów przypadkowych które pobiera 
kapłan protestancki. Pytają się dla czego 
nie udzielaią dyssydentom teyże samej ła 
ski którą chcą udzielić duchowieństwu ka
tolickiemu; łatwo odpowiedzieć na to: że 
nie ma tey samej politycznej potrzeby. 
Gdy zwrócimy uwagi na stan polityczny 
Katolików, na ich liczbę i na rozjątrza
nie sprawione w icli umyśle przez ostatki 
Kodexu karnego, musimy uznać że wzglę
dem nich istnie potrzeba która nie za
chodzi w stanie dyssydentów ; w miarę 
iak potęga tych którzy' mogą zostać nie- 
chętnemi, a nawet nieprzyiaciołami rządu, 
iest większa, te'm gwałtów nieysza staie się 
potrzeba bezpośredniej zmiany. « Pan 
W y  nu przydał ,, że z upodobaniem zwra
ca uwagę Izby na to , że w tym przedmio
cie niepodano petycyi, co dowodzi że na
ród roztrzygnięcie iego mądrości Parla
mentu powierzył. — “

P. Ryszard M artin  czyni uwagę że zda- 
ie się iakoby wniosek od samego ducho
wieństwa pochodził, lecz on wie bardzo 
dobrze że duchowieństwo wolałoby w 
teraźniejszym stanie pozostać; Jednakże 
iest on za wnioskiem, ponieważ dąży do u- 
wolnienia protestantów od sprawiedliwych 
zarzutów. Przyinuszaią Katolików do przy. 
kładania się na utrzymanie Kościołów pro
testanckich ; lecz po uposażeniu rzekniemy 
do nich : żalicie się, a my także płacimy  
podatki na utrzymanie waszego duchowień
stwa.

P. Bice głosuie za wnioskiem z dwóch 
przyczyn. Najprzód ze Duchowieństwa 
Katolickie iest zgromadzeniem maiącem 
największy wpływ w Jrlandyi; należy g°  
więc przywiązać do rządu. Powtóre że ^a* 
tolicy Irlandzcj' składają nayuboższą klas- 
sę ,  muszą na mocy prawa przykładać sif
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do utrzymania duchowieństwa protestan
ckiego; sprawiedliwie przeto wypada ulżyć 
im cęęść ciężaru który ponoszą opatruiąc 
swoie duchowieństwo. »Co do mnie, rzeki’ 
P. Bice, nie iejtem z rzędu tych ludzi, 
którzy by w oleli żeby żadney Religii w Ir- 
landyi nie było aniżeli żeby była Kato
licka. Szanuię Religią Katolicką nie dla 
tego ze iest Katolicka, lecz że iest Chrze- 
ściańska.«

»Pragnę ażeby wszędzie gdzie się znay- 
duie ie'y zasady głęboko b y ły  w korzenio
ne w umysły iey wyznawców, •*> to nastą
pi jedynie* przez ułatwienie instrukcyi, któ* 
ra dotąd niezmiernie ograniczoną była 
przez ubóstwo duchowieństwa Katolickie
go. Jako przyiaciel wyzwolenia iesteni za 
tym środkiem , lecz iako przyiaciel wol
ności cywi)ne'y, sprzeciwiałbym się ieinu 
gdybym mniemał ze nadaie rządowi nieo
graniczoną władzę nad duchowieństwem 
Katolickim. Przekonany iestem że nie 
wyniknie z tego takowy skutek i mnie
mani ze rzą d  niemiał go na myśli. Du
chowieństwo Katolickie ma prawo do wzglę
dów Rządu i zawsze łoży ło  wszelkie usi
łowania na utrzymanie lub przywrócenie 
spokoyności w Irlandyi. —  W każdem 
zdarzeniu członkowie tego zgromadzenia 
naygorliwie'y i uayusilnie'y dopomagali wła
dzy cywilne'y.«

„ To co mówię, przydał, opiera się na 
wszyslkicm co było udzielone obu Izbom 
zwłaszcza z badania Sędziego D ay  a ia sam 
mogę ie zaświadczyć własnem doświadcze
niem.“

„ Jeżeli Izba chce aby Irlandya zacho
wała spokoyność, ieźli clice aby pomyśl
ność państwa nie doznała uszczerbku, te 
bile przyięle będą, — Czas nagli; okolicz
ności do których nie chce czynić zastoso
wań, wskazują nam potrzebę niezwłoczne
go rozstrzygnienia tak ważnych przedmio
tów. “

P. BrotJgham znbrał głos pośród woła
nia 0 zamknięci« narad. Gdy' wyznawcy ia- 
ki#y Religii są tak liczni iak u nas kato
licy, obowiązkiem rządu iest aby im udzie
li* sposobów pozyskania instrukcyi Roli- 
g*yne'y. Ijeca to niedowodzi że potrzeba 
°pafrywać wszystkie sekty. Środek iest 
dobry lecz nienależy nazywać go zabez- 
P^czenifm; z niego domyślać by się mo- 

niebezpieczeństwa, a tego nie ma ze 
strony Katolików. Przystańcie na wyzwo- 
fin*e a zabezpieczycie sobie przychylność

Zamknięto Obrady i przystąpiono do 
glosowania, którego skutek wiadomy.

x M a d ry tu  2g  kw ie tn ia  

■ Dwór iest ciągle w Aranjuez. Kr<)l 
nagradzaiąc niewinne cierpienia byłego  
Ministra Je la Cruz raczył go posunąć na 
s,opień Jenerała Porucznika w woysku; 
Wr. Barente i don Manuel Saez, iako nie 
prawnie w tey okoliczności działaiący, 
skazanj zostali pierwszy na cztery' miesią
ce więzienia w twierdzy , drugi na zawie
zienie w urzędowaniu przez tenże czas;
P*ócz tego obadwa na poniesienie kosz
ów.

P* -drjona  by ły  naczelnik Policyi inia- 
^°wany został Gubernatorem Sewilli. Pan 

Gonzalez , Intendent P o l icy i , prze
ro d z i  do rady Kastylskiey. Niewiadomo

0 'ego następcą będzie.
Sądzą iż P. Ugarte uda się na Kon- 

Bress do Medyolanu.
Andrzey Cabalttro, tutey*/y boga

ty kupiec, został świeżo do Pana Zea do 
Aranjuez przywołanyr, a to iakmniemaią, 
w sprawie preiektowaney pożyczki z hol- 
lenderskieuii domami.
— Woyskowy dowódzca okręgu Tuy oka
zał ministrowi woyny swoię obawę z po
wodu licznego zbierania się na portugal
skich granicach; skutkiem tego było, iż 
iako człowiek boiaźliwy oddalonym został 
ze swoiego stanowiska. (O. B.)

—  Madrycki Trybunał karny w ydał wyrok 
w sprawie osób składających radę woienną 
która osądziła Porucznika GoiJJieu. Cztery 
osoby zostały skazane na pięcioletnie wię
zienie w twierdzy , a dwie na 4 lata ; po 
czem wszystkie 6 będą zawieszone w swo- 
ie'm urzędowaniu przez czas wyrównywa- 
iący przeciągowi czasu ich więzienia. Co 
do Jcnerało Copons, ponieważ głosy sę
dziów były podzielone, przeto Sąd n a j
wyższy wyda na niego osobny wyrok.

Zaoczni zostali skazani, ieden na szu
bienicę, trzech na uduszenie, sześciu na 
galery, dwóch na tęż samę karę na 8 la t , 
a nakonijec ieden na 4 lata więzienia w 
twierdzy Bareellonie; ten ostatni iest to 
Jenerał M orillo. Zostawiono prawo matce 
ś. p. Pana Goifßeu  odwołania się od tych 
wyroków, ieźli to przyzwoiteni osądzi.
—  Koszta około budowania dróg w ro

ku przeszłym ło żo n e , wynoszą trzy mi
liony 355,677 realów (1,341,000 Złp ).
— Króleskie rozporządzenie, dozwalające 
wprowadzania zboża do naszych portów, 
stało się powodem wielkiego szemrania; 
albowiem właściciele dóbr w nowe'y Kasty
l i i ,  którzy iuż byli zaczęli wysyłać swo
ie zapasy częścią do północnych portów, 
częścią do innycft okolic półw yspu,  
musieli raptem poprzestać swoicli wywó
zek, gdyż zboże znacznie staniało.

(L. d. B.

t  I* m y  za  10 M a ja .

— Hrabia O rio la , nadzwyczayny Poseł 
portugalski, miał uroczyste posłuchanie u 
Króla d. 8.
—  1'oiutrze Xiąże Northum berland, W. 

Poseł angielski, i Sidi • M ahm ud  Poseł tu- 
netański, będą mieli posłuchanie wstępne.

— J. K. M. Xiąże M axyrnilian  Saski, z 
dosloyną córką swoią Amelią, przybyli 
tu dnia dzisieyszego w powrocie z Ma
drytu. *

— Król Jmć postanowieniem swoie'm z 
dnia 8 Maia b. r. mianował Kommissyą 
likwidacyjną do obliczenia należytości 
Francuzów , których maiątki były zaięte 
i sprzedane w czasie rewolucji. Prezesem 
te'y Kommissyi mianowany Marszałek Xią- 
że Tarentu , Członkami zaś Ministrowie 
Stanu: Markiz L a lly  - Tolcndal, Hr. V u n 
ii Lanc , Hr. D u p o n t , Hr. B cugnct, Xiąże 
A arbonne - PcLet; Parowie : Xjąże B rissac , 
Vice * hrabia D am bruy, Hr. L a jo re s t, l ir. 
d' H auhćrsart, Hr. Brcteuil, Deputowani: 
Culemard • Ł a j ayelta , Dujougeray  ;, Fou- 
quicr - Ł o n g , (Jllivier, M aquillć; Radcy Sta
nu; De BLaire, Brevannes, de V erigny, 
Markiz de ¿samt - Gery, baron FriSville, lia- 
ron Guilherrny, Henri Longueve , de la Por
t e - L u llanne , D upleix de M uzy, Baron Ca
mus • D um artroy.

— Jest w St. Cloud góra nader wysoka, 
wyższa od pałacu, którey Xiąże Bordeaux 
dał nazwisko Góra T'rocadero. — Dzieci 
Francj i oświadczyły chęć przechadzania się 
na niey codziennie; poczyniono wjęc w 
tyni celu nader dowcipne urządzenia aby JJ.

KK. MM. nienużyli się wsiępuiąc na wierz* 
chołek tey góry. I dla tego dzieci Francyi 
które poprzednio mieszkały na dole pałacu, 
przeniosły się do najwyższego pokoiu. 
Pocze'm zrobiono przejście z tego pokoiu 
do góry Trocadcro , przez wybudow anie 
mostu na łańcuchach, podobnego do mostu 
Inwalidów, którego obadwa końce przyty
kają, ieden do pokoiów JJ. KK. MM. a 
drugi do sameyże górj\ Widok tego do
syć wysoko zawieszonego mostu, którego 

mocna budowa nie może żadney sprawiać 
obawy', iest nader malowniczy.
— Minister Spraw Wewnętrznych wniósł 
do izby Deputowanych abjr miastu Rheims 
dozwolono, uczynić nadzwyczayną składkę 
w ilości 80,000 fr. na koszta koronacyi. 
Francuzki CouHer poczytuie to za ucisk,  
ze miasto musi zaniechać potrzebnieyszycli 
ulepszeń, dla poniesienia kosztów na wi
dowiska i rusztowania przy obrzędzie na
maszczenia , które przecież można było  
wystawić z t y k  milionów, przeznaczo
nych od narodu na tę wielką uroczystość..

(L. d. B.)
— Powiadaią, że irancuzki ieneralny Kon
sul w Lewancie otrzymał zlecenie aby o- 
odebrał deklaracyą świadectwa od Jenera
ła  Guillerninot, naszego Posła w Stambule, 
w przedmiocie tyczącym się kontraktów 
Ouvrarda. Wysłuchaią także świadectwa 
w te'y sprawie Margra. Setnonville i Jene
rała porucznika Borde&oulle. iako świad
ków'.

—■ Wszystkie Teatra przysposobiaią się w 
sztuki które maią bydź grane w czasie 
świetnego obrzędu namaszczenia: uczą się 
iuż roi i doskonalą w dokładnem ich od
daniu.

—— Burmistrz miasta Rheims doniósł Mi
nistrowi domu Króleskiego, iż ws/elkie  
przedsięwziął środki, aby wśród natłoku, 
iakiego w podobnym razie spodziewać się 
należy, ani żywności ani pomieszkań nie bra
kło. Piekarze złożyli potróyną kaucją;  
rzeźnicy obowiązali się do dostawienia co* 
dziennie 120,000 funt. mięsa, w razie po
trzeby nawet więce'y, nie podwyższając 
ceny, nad zwyczayną, (teraz zaś kosztuie 
tunt gr. 24 do ¡¡OJ. Rzeźnicy po wsiach 
opatrzyli się także w znaczne zapasj'. Do
tąd są jeszcze pomieszkania do naię.cia; 
pokóy umeblowany za 200 do 300 Iran.

— Kapitan Pall/et de W iarey  autor 
historyi życia i dzieł Woltera, w którey 
zbiia błędy tego filo/.ftla , mianowany zo
stał Kapitanem placu w Brest.

Przed kilką dniami towarzystwo roz- 
krzewiania przetnysłu narodowego odbyło 
publiczne posiedzenie pod przewodnictwem 
P. Chaptal. Dwa złote medale zasługi 
udzielone zostały: Panu Crespe.t z Arras »a 
wyrabianie cukru z buraków, i PP. M an - 
by i JT ilson za wprowadzenie machin 
angielskich. Fabryka Pana Crespet dostar
cza rocznie 150,000 funtów , każdemu ią 
odwiedzać w olno; by ł w' nie'y nawet pe
wny Xiążę z Ukrainy który się chciał 
nauczyć sposobu wyrabiania cukru. W y
nalazł on bardzo wiele sposobów ułatwia
jących robotę. PP. M anhy  i W ilso n  we
dług praw angielskich skazani zostali na 
zapłacenie dwóch tysięcy funtów sterlin- 
gów kary za bezprawne potaiemne w ypro
wadzanie machin i robotników; karę tę 
złożyli. Teraz odesłali robotników an
gielskich , i używaią Francuzów którzy 
mieysce ich wybornie zastąpić mogą. Tacz- 
karz francuzki po krótkie'y nauce, zastą
pił wybornie angielskiego Gisaera które.
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mu Jin dzień po '22 fr. płacić trzebj by
ło .  Pomiędzy inneini przedmiotami ztey  
okoliczności w salach towarzystwa wysta- 
wionemi szczególniey zwracały uwagę na
stępujące': zegar fV a g n era  przeznaczony do 
pałacu1 N ekera, który sam się naciąga za 
pomocą osobnego mechanizmu ; lampa 
przertóśna gazem napełniana ; kwiaty z ro
gu Wielorybiego przez P. L o isd  do wyso- 
kiegb Stopnia doskonałości doprowadzone.
—  Redaltćya Dziennika Gazette de France

OT; j ' 'V ;  V ^
odebrała list następuiący:

, ,Mości Panie, są dzienniki które ob-> 
winiaią Ministrów francuzkich że kupili 
K uryera s/ngielskidgo , i że płacą mu za 
to ,  aby umieszczał prywatne ich listy. 
K uryera  francuzkiego  nie kupiła Anglia, 
a gdyby tak b y ło ,  to on wart tego iako 
też inne dzienniki francuzkie iemu podo
bne. Brzmią bowiem bezprzestannie po
chwałami Anglii, ie'y rządu, ie'y ioleran- 
cyi w m ateryach re lig ijn ych , ie'y skarbu. 
Na poparcie tego ostatniego ijozdziału, 
przytoczę paragraf wzięty z angielskiego 
dziennika z roku zesz łego ; ten dziennik 
nauczy nas że nasze konsumpcyyne opłaty, 
z całą swoją ostrością, są mnie'y do
kuczliwe od akcyzy tudzież innych ma
leńkich poborów angielskich. Lecz zo
stawmy, niech mówi sam dziennikarz an
gielski:

„Wszystko co idzie do gęby, co przy
krywa plecy, lub leży pod nogami które
go z mieszkańców troyga Królestw, płaci 
podatek. Również wszystko płaci co iest 
dobre do widzenia, słyszenia, mówienia, 
czucia i wąchania. Światło opłaca poda
te k , i wszystko co iest w wodzie i pod 
ziemią, co rośnie za granicą lub w Anglii, 
co iest pierwszym produktem ziemi lub 
też płodem rękodzieł.— Sos ożywiający 
usta bogacza i lekarstwo wzmacniające si
ł y  iego, również opłacie ulegaią. To sa
mo się dzieie z gronostajami na sukni sę
dziego, z włosami iego peruki, i strycz
kiem na którym wieszaią winowayców. 
S ól ubogiego i korzenie bogaczy, antaby 
pozłacane u trumien i kwiaty weselne pa
nien młodych ; nareszcie cacka dziecinne 
to wszystko ulega opłacie. Młodzieniec 
iedzie na koniu oclonym, na siodle oclo- 
nem i na drodze oclouey. Anglik choru
jący zażywa lekarstwa klore opłaciło 8 
od sta, na łyżce która opłaciła 15 od sta» 
i leży* na łóżku które opłaciło 22 od sta. 
Pisze testament na papierze stęplowanym 
który kosztuje 8. gwineów i uriiiera na rę
ku aptekarza który zapłacił 100. gwineów 
ażeby miał prawo iego dobić. Natenczas 
cały  spadek płaci 2. od sta. Jeżeli umarły 
życzy sobie aby iego imie i cnoty poszły  
do potomności, musi zapłacić podatek od 
kamienia który mu w kościele ma bydź wy 
stawiony: lecz nareszcie idzie do mieszka
nia przodków swoich i tam iu£ przecie nie 
płaci podatku.,,

„  Mam zaszczyt pisać się WPana uniżonym 
sługą. “

PrzyiacieL prawdy.

W  I A  D O M O S C I

L 1 T E R A C K I  E.

La de'fense du Christianisme i t. d. 
Obrona C hrystyanistnu, czyli rozmowy
o Religii przez X. Frayssinous, Biskupa 
fJer mopolitańsk iego , pierwtzego iałtnu- 

iniha kr oleskiego, w P aryżu  1825. 
fa Dziennika lit nile.)

Dii w no zapowiedziane to dzieło wyszło 
a druku 9 Maia; przypisane iest Królowi

dedykacyą, którą umieszczamy z powodu 
iey szlachetney prostoty i krótkości :

,, N. P an ie ! każdy chrześcianin będą
c y  świadkiem klęsk przez bezbożność zrzą
dzonych , nie może być wolnym od oba- 
wy 6 przyszłość; lecz iego nadzieia się 
wzmaga gdy zwróci swóy wzrok na tron 
S. Ludwika, na którym, po tylu wiekach, 
ieszcze też same cnoty zasiadają ; i nie 
może mniemać aby wiara iego oyców zgi
nąć miała w narodzie któremu niebo ta
kich Xiążąt powróciło 1 “

„ Szczęśliwe ludy N. Panie gdy religi- 
i a , ta ich naypierwsza potrzeba, znaydu- 
ie większą podporę w przykładzie niżeli 
w polityce rządzących. “

,, Kapłanowi te'y święte'y religii, obrona 
i«y w kazalnicy' prawdy, była udziałem. 
Przedsięwziąłem ią w dniach nieszczęśli
wych, i zaymowałem się nią w dniach 
pomy ślnieyszych; z iakąż radością ogła
szam ią teraz pod dostoyną opieką mo
narchy, iaśnieiącego tak szlachetną i tak 
prawdziwą pobożnością, a którego ucznio
wie Ewangelii mogą z ufnością i przyia- 
ciołom i nieprzyjaciołom imienia chrzę
ści ańs ki ego wskazywać. “

,, Spraw to oycze światła i Boże cnot,  
niech mowy moie posłużą do tryumfu  
tych świętych zasad, które są naylepsze'm za
ręczeniem uległości ludów i sprawiedli
wości Monarchów ! “

„ Jestem z uszanow aniem W. K. Mość. . .  
Ta Obrona C hrysłyanizm u  składa się z 

czerdziestu czterech mów, ułożonych po
dług planu i wystawiających ciąg przed
miotów powiązanych z sobą. Jedne usta- 
nawiaią zasadyT prawa przyrodzonego i 
praw pierwotnych będących podstawą ka
żdej religii i każdego społeczeństwa ; in
ne traktują w ogólności o objawieniu, po 
te'm o wielkich dowodach chrystyanizmu, 
albo odpowiadają na główne zarzuty nie- 
wiernycbj lub roztrząsaią rozmaite przed
mioty maiące stosunek z celem tych mów. 
Zdaie nam się rzeczą właściwą , wskazać 
tytuły ; naylepie'y przez to wskażemy iak 
wiele przedmiotów' ten zbiór obeymuie,
i ile te przodmioty są zaymuiące i ważne 
w wieku , w którym na wszystko się tar
gnięto i wszystko zachwiano.

Po mowiewstępney o przedmiocie i kształ
cie tych rozmów, pierwsze są o prawdzie, o 
przyczynach naszyph błędów i o dowie- 
dzioney istności Boga; drugie o porządku
i piękności przyrodzenia , o głównych do
wodzeniach ateizmu , o Opatrzności w po
rządku moralnym , i o duehowności duszy, 
o prawie przyrodzonćm , o wolne'y w o li ,
o nieśmiertelności duszy, o czci w ogól
ności, o zasadach religiynych iako o podsta
wie moralności i towarzystwa , o świade
ctw ie, o cudach w ogólności. Oto są pra
wdy pierwotne nie zależące od objawie
nia i uznane we wszystkich religiach.

Położywszy te zasady dostoyny autor 
przystępuie do obiawienia i w trzech kon- 
ferencyach uważa Moyżesza 1.) iako auto
ra Pentateuchu: 2.) iako historyka pier
wszych czasów; 3.  ̂ iako prawodawcę. Zda- 
wnego Testamentu przechodzi do nowego; 
traktuie o powadze Ewangelii, o cudach 
w nie'y przytoczonych, o zmartwychsta- 
niu Zbawiciela i rozszerzeni^ Chrześcijań
stwa. Ten ostatni przedmiot, tak ważny 
sam w sobie, dostarczył autorowi przed
miotu do dwóch Konfarencyy. Następne 
mowy są o męczennikach, o J e z u s i e  
C h r y s t u s i e ,  uważanym inko dobroczyń
cy rodu ludzkiego, o taiemnićy wciele

n ia , o proroctwach. Cztery konferencje 
poświęcone są uważaniu Religii w ie'y ta
jemnicach, moralności i obrzędach i oczy; 
szczeniu ie'y z zarzutu o fanatyzm. Dd 
tych konferencyy' można przydać dwie in
n e , iednę o maxymach Kościelnych pod 
względem ocalenia ludzi i drugą o tole- 
rancyi.

Inne mowy są o przedmiotach dotyczą
cych się planu dostoynego autora , co do 
oświecenia młodzieży, rozproszenia wszyst
kich ie'y powątpiewali i zamiłowania Reli
gii. Jakoż, X . Frayssinous traktuie w 
oddzielnych konferencych, o niedowiar
stwie młodzieży , o wielkich ludziach w 
Chrześcijaństwie , o uczonych niedowiar
kach , o nadzieiach i obawach religiynych,
0 Jedności, o zgodzie wzaiemne'y religii i 

towarzystwa; o wychowaniu, o Kapłań
stwie chrześcijańskie'«^ o powadze Kościo
ła , a nareszcie o naszych obowiązkach 
względem J e z u s a  C h r y s u s a .

Taki iest plan tycli mów ; takim porząd
kiem są rozdzielone. Można powiedzieć że 
obeymuią całą ekonomiią Religii i że od
powiada i ą wszystkim ie'y przeciwnikom. 
Niedowiarstwo od lat sześciudziesiąt wy
czerpało wszystkie swoie ciosy przeciw 
chrześcijaństwu ; namnożyło książek, tru
dności i systematów dla zachwiania wia
ry- Wszystko iuż powiedziano przeciw ob- 
iawieniu ; w tym to stanie rzeczy X. F rays
sinous przedsięwziął bronić tak piękney 
sprawy. W idział, że tak powiem , wszyst
kie akta sprawy i z równą bezstronnością
1 roztropnością , iak talentem i siłą roztrzą
sa dowody, ocenia świadectwa, zbiia za
rzuty i w całe'in sw'ietle prawdę wykazu- 
ie. Jego mowy przed kilku laty dzielnie 
się przyłożyły do orzeźwienia władzy re
ligii i do nawrócenia do nie'y znaczne'y 
liczby młodzieży, zrodzone'y w czasach 
zamieszek. Też same m ow y, teraz wyda
ne, równie szczęśliwy skutek mieć będą; 
umocnią wiarę iednych, obudzą innych i 
zostaną pomnikiem światłych, zwięzłych, 
rozumnych i uczonych rozpraw , nad przed
miotem nay ważnieyszym i naygodniey- 
szym uwagi człowieka i chrześcijanina. (*)

R O Z M A I  T O S C I .
—  P. Charnpollion młodszy posuwa swe 

badania w okolicach Neapolu bez przerwy. 
Zw iedził Puzzuoli, Baiae, Paestum i Pom
peja ; b y ł obecnym przy odkopywaniu w 
Nola. W Muzeum Burbońskie'm Irzy u- 
łomki granitu ciosanego, za część Rzym
skich obelisków uz-.iał. Pierwszy raz wi
dział skrzynię w którey mumie składaią, 
napisy ie'y są charakterem Hieratyckim 
porobione, lecz są także między niemi 
które ani do greckich liter ani do Egip
s k ic h  nie podobne. Xiąże Blacas przed
stawiał P> Champolliona Królowi i Krolo- 
wey Neapolitańskiey.

Pewien Dziennik oglnsit świeżo pod imie
niem C hrrstyanizinu  artykuł Pana Constant 
który uważać tnnjtna iako treść iego drugie
go tomu. Dowiaduiemy się z niego ze w ie ' 
lobóstwo było niedoskonale tv Esrhylesie, d o - 
sknnale  » ’ Sofoklu a <v Eurypidesie tuz p 0' 
strzegąc m ożna zarody iego upadku . —  fViel° 
bàsttvo doskonale, niedoskonałe  , lub 
iące sie,\ do u p a d ku !  I tc iiiedorzeczr*osC 
prawią nam doktoralnym tonem w XIX- w,e 
ku!  — Co za różnica między clivyslyaPl*me,n' , 
Pana Constant « X. Frayssinous■ Uzi«10 (*rU~ 
giego iest tak iasne iak dzieło p ie r w s z e g o  1 

zawile i solistyczne. Taki iest przedział 
dzy rachubą dowcipu a przekom>n'ein ruïtt 
mu i serca ! ( E t  )


